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W STULECIE URODZIN WIELKIEGO ASTROFIZYKA
PROFESORA STEFANA PIOTROWSKIEGO (1910-1985)

Pamiec o zmarlych trwa tak dlugo, jak diugo trwa ich dzieto. Uplyw czasu,
ktory zaciera pamiec o ludziach przecietnych, w odniesieniu do postaci prawdzi-
wie wybitnych dziata wrecz odwrotnie: pozwala coraz pelniej dostrzec wielkosé
i trwatosc ich dokonan. Taka wybitng postacig byt prof. Stefan Piotrowski.

Ryec. 1. Stefan L. Piotrowski

Urodzit si¢ w Krakowie 11 kwietnia 1910 r. Studiowal na Wydziale Filozoficz-
nym Uniwersytetu Jagielloriskiego, uzyskujac w 1932 r. stopieri magistra mate-
matyki, a dwa lata péZniej — magistra astronomii. W marcu 1933 rozpoczat prace
w Obserwatorium Astronomicznym U], wlaczajac si¢ aktywnie do realizowa-
nego tam wowczas programu wyznaczania momentéw miniméw gwiazd za-
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Ryc. 2. Stefan Piotrowski (po lewej) i Wlodzimierz Zonn na zaémieniu Slorica w Gregji
w czerwcu 1936 r. (fot. Tadeusz Banachiewicz)

¢mieniowych. Swoje wyniki publikowal w Acta Astronomica, w serii prac, z kt6-
rych pierwsza ukazala si¢ w 1934 r.! Po latach krakowskie obserwacje miniméw
gwiazd za¢mieniowych zlozyly si¢ na ogromny, wartosciowy material obserwa-
cyjny, wykorzystywany do dzi§ w badaniach zmian okreséw orbitalnych ukta-
dow zac¢mieniowych. Prof. Jerzy Kreiner, ktéry opracowywat niepublikowane
wczesniej obserwacje krakowskie, odkryt przy tej okazji, ze ,Prof. Piotrowski
mial najlepsze oko wéréd krakowskich obserwatoréw. Jest rzecza niewiarygod-
na, ale Jego obserwacje wizualne bardzo czesto miaty dokladnos¢ 0,03 mag!”?
Prowadzenie rutynowych, cho¢ waznych, obserwacji wizualnych gwiazd za-
¢mieniowych nie spelniato ambicji i mozliwosci intelektualnych mitodego astrono-
ma. Zainteresowat si¢ on problemami wyznaczania orbit gwiazd za¢mieniowych
i wkrétce dokonat istotnej modyfikacji stosowanej wéwczas powszechnie metody
Russella-Fetlaara, polegajacej na uwzglednieniu wag statystycznych indywidual-
nych obserwagji?, co znacznie zwigkszalo doktadnosé wynikéw. Na podstawie tej
pracy Stefan Piotrowski uzyskatl w kwietniu 1938 r. stopiert doktora filozofii.
Weczesniej, w roku 1936, Stefan Piotrowski uczestniczyt w wyprawie do Gre-
¢ji na za¢mienie Storica, ktére miato miejsce 19 czerwca tego roku (ryc. 2). Na-
krecony chronokinematografem film, stanowiacy rejestracje tego za¢mienia, byt

1 Acta Astronomica, 2¢, 61, 1934.
2 Zlistu J. Kreinera do autora tego artykutu.
3 Acta Astronomica, 4a, 1, 1937.
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demonstrowany na posiedzeniu PAU 10 listopada 1936. Szkoda tylko, ze wyniki
tych obserwacji nie zostaly pdzniej przez nikogo opracowane i opublikowane.

Lata wojny spedzit Stefan Piotrowski w majatku Zmiennica, w powiecie brzo-
zowskim, gdzie pomagat swojej siostrze w prowadzeniu gospodarstwa. Choé nie
bylo to miejsce ani czas sprzyjajacy pracy naukowej, zajmowat sie tez trudnym
i waznym dla astrofizyki i geofizyki problemem rozpraszania §wiatla w atmos-
ferach Ziemi i planet. Odciety od $wiata, dysponujac tylko wiasnymi notatkami,
wyprowadzal wtedy podstawowe réwnania opisujace transport promieniowa-
nia w atmosferach planetarnych. Nie wiedzial, ze podobne wyniki uzyskat i — co
wazniejsze — opublikowat pracujacy w USA Subrahmanyan Chandrasekhar...

We wspomnieniach prof. Piotrowskiego z tego okresu zachowata si¢ tez barw-
na postac soltysa Fiedenia. Po latach Profesor opowiadat nam, ze w czestych sy-
tuacjach, gdy nie wiadomo bylo, co zrobi¢ w zwigzku z nowymi zarzadzeniami
wiadz okupacyjnych, sottys Fieden radzit: ,Nic zupelnie, panie doktorze”. A gdy
trzeba bylo dokonac¢ nielegalnej wycinki drzew na opat dla okolicznej ludnosci,
soltys Fieden uspokajat: ,Da Pan Bég ciemna nocke, to si¢ wywiezie”. Te madre
rady sottysa Fiedenia znajdowaly péZniej zastosowanie réwniez w stosunku do
utrudnieni i klopotéw, ktérych Zrédiem byla PRL-owska biurokracja.

Ryc. 3. Grupa pracownikéw Obserwatorium Astronomicznego UJ (ok. 1947). Od lewej:

Stefan Piotrowski, Irena Kocyan (odwrécona), Aldona Szczepanowska, J6zef Ryzner, He-

lena Jasko, Lidia Stankiewicz-Piegza, Kazimierz Kordylewski, Tadeusz Banachiewicz (fot.
Adam Strzatkowski)
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W kwietniu 1945 r. Stefan Piotrowski powrdcit do pracy w Obserwatorium
Astronomicznym U]J. Kontynuowat badania dotyczace transportu promieniowa-
nia i przygotowywal do druku swojg pierwsza prace z tego zakresu*. Byloby
rzecza naturalng, gdyby zawierata ona wszystkie uzyskane przez niego wyniki,
w tym takze i te, do ktérych doszed! niezaleznie od Chandrasekhara. Czgsto bo-
wiem tak bywa, ze dwaj uczeni, uzyskawszy podobne wyniki, publikuja je nieza-
leznie od siebie i to niekoniecznie réwnoczesnie. Stefan Piotrowski uznat jednak,
ze na publikacje zastuguja tylko wyniki nowe i ograniczyt si¢ do opublikowania
tylko tych swoich wynikéw, do ktérych nie doszedt Chandrasekhar. Istotnym
rozszerzeniem prac teoretycznych bylo zainicjowanie kilku programéw obser-
wacyjnych, ktérych realizatorem stat sie Adam Strzatkowski (wykonat on m.in.
dluga serie pomiaréw jasnosci chmur na Kasprowym Wierchu). Wyniki ztozyty
si¢ na dwie warto$ciowe publikacje®.

W roku 1947 dr Stefan Piotrowski wyjechat na roczne stypendium do Harvard
College Observatory w Cambridge, MA, USA. Byt to podéwczas jeden z najsil-
niejszych swiatowych osrodkéw astrofizycznych. Mlody stypendysta z Polski
uczeszczal na wyklady najwiekszych 6wczesnych astrofizykéw. Staranne notatki
z tych wykladéw mialy postuzy¢ przysztemu prof. Piotrowskiemu jako materiat
do jego wykladéw w Warszawie.

Réwnoczesnie kontynuowat swoje badania dotyczace probleméw transpor-
tu promieniowania w atmosferach planetarnych. Jego kolejna publikacja z tego
zakresu ukazala si¢ w 1947 r. w Astrophysical Journal (ryc. 4)°. Byla to pierwsza
publikacja polskiego astronoma, jaka ukazala sie w tym prestizowym czasopi-
$mie. Kontynuowat tez swoje wczesniejsze badania dotyczace gwiazd za¢mie-
niowych. Tak powstala analityczna metoda wyznaczania ,orbit posrednich”.
Weszla ona w sklad stynnej p6zniej metody Piotrowskiego-Kopala, ktéra stoso-
wana byta powszechnie do wyznaczania podstawowych parametréw uktadéw
za¢mieniowych przez blisko éwier¢ wieku, az do czasu, gdy po pojawieniu sie
szybkich komputeréw zostala zastapiona metodami numerycznymi. Prof. Pio-
trowski, choé w pelni doceniat znaczenie takich metod, czesto wspominat jednak
z nostalgia urok i piekno metod analitycznych.

Do Polski wracat Stefan Piotrowski nie tylko ze znacznie powiekszonym do-
robkiem naukowym i bogatszy o rozlegla i gleboka wiedze w zakresie astrofizy-
ki. W kieszeni swego plaszcza przywiozt tez (nielegalnie! ze wzgledu na obejmu-
jace tego typu sprzet amerykaniskie embargo) fotomnoznik 1P21. Byt to nowy,
wyjatkowo czuly detektor promieniowania stosowany od niedawna w szybko
rozwijajacej sie wtedy fotometrii fotoelektrycznej. Wkrétce po powrocie, wraz

4 Acta Astronomica, 4c, 57, 1947.

5 S.Piotrowski, A. Strzatkowski, Acta Astronomica, 4a, 152, 1949; A. Strzatkowski, Acta
Astronomica, 5c, 95, 1955.

¢ Astrophysical Journal, 106, 466, 1947.

7 Astrophysical Journal, 108, 36, 1948.
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é THE EXTINCTION OF LIGHT OF THE NIGHT SKY
- S. L. PIOTROWSKI

g Cracow Observatory, Poland, and Harvard Observatory

> Received Moy 10, 1947

ABSTRACT

The distribution of brightness over the sky is analyzed for the case in which the atmosphere is illumi-
nated by rays coming from all directions of the sphere. On the basis of the equation of radiative transfer,
simple formulae are obtained that are valid under the same restrictions (approximately) as the ordinary
extinction formula ¢™7 #° # for a point-source of light. The application of therelationsobtained to the prob-
lem of the determination of the height of the light-producing layer is given. A check of the deduced for-
mulae is obtained at the end of Section II by comparing the numbers resulting from these formulae with
Abbot’s experimental data.

I

The intensity of the light reaching the earth’s surface is weakened by passing through
the atmosphere. For a point-source of light we have, under certain restrictions, the well-
known formula, .

II =.IO e~ T secz s . (1)

where I, denotes the intensity of light unaffected by extinction (i.e., the intensity of
light above this layer of the atmosphere which causes extinction); I’, the intensity ob-
served from the earth’s surface; 4, the optical depth (6" = coefficient of transmission);
and 2, the zenith distance. The above relation holds good when certain assumptions are
fulfilled; it is therefore appropriate to mention some of them in more detail. In the first
place, when 7, is regarded as a constant, we have to restrict our discussion to mono-
chromatic radiation; for larger spectral intervals, as the proportion of different frequen-
cies in the observed radiation will depend on z, 1 will also depend on z (Forbes’s phenom-
enon). Further, because of the curvature of the earth’s surface and astronomical refrac-
tion, z cannot be taken too close to 90°; nevertheless, even for z as great as 80° the neglect
of curvature is not yet dangerous; under normal conditions the mass of the atmosphere
passed by the ray for z = 80°is 5.60 (taking as unity the mass of the atmosphere in the
zenith), while sec z = 5.76.

In this paper we shall deal with a case diametrically opposite to the one considered
above, namely, when the source of light is not pointlike but when the whole sphere radi-
ates. This is the case with the light of the night sky. It is clear that formula (1) now gives
the extinction of only the direct rays; the total sum of light reaching the observer on the
earth’s surface consists (in parts of the same order of magnitude) of direct rays and of
diffused light originating from the scattering, in the direction of the line of sight, of the
radiation of the whole hemisphere. As far as I am aware, the unique, yet rational, way
of accounting for the diffused radiation, in a certain special case of the problem consid-
ered, is that given by C. G. Abbot.! He measured the distribution of brightness over the
daytime sky for different altitudes of the sun, and then, assuming that a great number
of similar sources distributed uniformly over the whole hemisphere are shining, he com-
puted from the observed data the value of the diffused radiation for different zenith dis-
tances. Abbot’s procedure has one great advantage: being based on purely empirical
data, it is free from any simplifying assumptions which must be made in any theory. The

14.J., 28,129, 1914
466

Ryc. 4. Pierwsza publikacja polskiego astronoma w The Astrophysical Journal
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ze swym miodym wspdtpracownikiem Adamem Strzatkowskim zaprojektowali
i zbudowali pierwszy w Polsce fotometr fotoelektryczny, ktéry miat postuzyé
im do prowadzenia doktadnych obserwacji gwiazd za¢mieniowych. Pierwsze
wyniki, dotyczace 13 takich uktadéw, zostaty opublikowane w roku 1951 w ich
wspdlnej pracy®, ktora jest do dzis cytowana.

Pozycje wyjatkowa w dorobku prof. Stefana Piotrowskiego zajmuje jego naj-
czesciej cytowana praca poswiecona zderzeniom planetoid®. W pracy tej przed-
stawil on szczegdlowq analize tych zjawisk, oparta z jednej strony na danych
opisujacych orbity planetoid, z drugiej zas — na danych laboratoryjnych z zakre-
su geologii i gérnictwa (m.in. sam wykonywal eksperymenty z tego zakresu).
Najwazniejszymi wynikami tej pracy bylo: 1) podanie teoretycznego rozkiadu
rozmiaréw planetoid, bedacego wynikiem zderzen, w postaci: f(p)dp ~ p=dp,
Swietnie zgadzajacego si¢ z rozkladem obserwowanym; 2) ocena charaktery-
stycznej skali czasowej tych zjawisk na 10°-10° lat; oraz 3) ocena tempa produkcji
pytuw wyniku takich zderzen na 10°-10" ton/rok, wystarczajacego do wyjasnie-
nia obecnosci i ilodci pytu w Uktadzie Stonecznym, obserwowanego w postaci
$wiatla zodiakalnego. Ta tematyka w tym czasie prawie nikt sie nie zajmowal.
Dopiero znacznie péZniej zostala ona podjeta przez wielu badaczy i zaczety po-
jawiac sie coraz liczniejsze publikacje. Praca Piotrowskiego jest w nich do dzis
cytowana jako pionierska.

W polowie 1952 r. Stefan Piotrowski, podéwczas adiunkt Obserwatorium
Astronomicznego U], otrzymal propozycje objecia utworzonej specjalnie dla nie-
go katedry astrofizyki na Uniwersytecie Warszawskim. Propozycje te przyjal,
mimo ze w praktyce oznaczato to koniecznos¢ dojezdzania, przez blisko dwa
lata, do pracy z Krakowa (w Warszawie zamieszkali paristwo Piotrowscy do-
piero w 1954 r.). Przypuszczam, ze nie bez wplywu na te decyzje mégt by¢ fakt,
iz — wczesniej — spotkalo go w Krakowie rozczarowanie: oto prowadzenie pierw-
szego na Uniwersytecie Jagielloriskim wykladu z astrofizyki prof. Banachiewicz
powierzyl nie jemu, a Karolowi Kozietowi (specjaliscie od libracji Ksiezyca!).
Prawdziwemu astrofizykowi, jakim byl Stefan Piotrowski, przypadla rola ,asy-
stenta” prowadzacego ¢wiczenia do tego wykladu! Niewatpliwie jednak najwaz-
niejszym motywem decyzji przeniesienia sie do Warszawy byla perspektywa
stworzenia tam nowoczesnego osrodka astrofizyki.

W Warszawie rozwinat Stefan Piotrowski szeroka dzialalnosé. Jego partne-
rem byl Wilodzimierz Zonn, dlugoletni dyrektor Obserwatorium Astronomicz-
nego UW. Ci dwaj wybitni profesorowie roznili si¢ pod wieloma wzgledami:
charakterami, sposobem bycia i podejSciem do wielu codziennych probleméw.
Te réznice nie prowadzily jednak nigdy do jakichs konfliktéw. Wrecz przeciwnie

8 Acta Astronomica, 4c, 129, 1951.
9 Acta Astronomica, 5a, 115, 1953; obszerne streszczenie w Astronomical Journal, 57, 23,
1952.
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— dzigki tym réznicom znakomicie si¢ uzupeniali. Plonem ich dziatalnosci i har-
monijnej wspétpracy bylo powstanie warszawskiej szkoty astronomii. Studenci
astronomii z lat 50. i 60. mieli prawdziwe szczescie by¢ ksztalceni i wychowywa-
ni przez te dwie niezwykle osobowosci.

Prof. Piotrowski prowadzit wyklady z wielu dziedzin astronomii, w tym —
bodaj najwazniejszy — dwuczesciowy wyklad astrofizyki teoretycznej. Swoich
mlodych wspélpracownikéw dobieral niezwykle starannie sposréd tych studen-
tow i absolwentéw, ktérzy wyrdzniali sie zdolnos$ciami i juz nabyta wiedza oraz
rokowali szanse na stanie si¢ w przysztosci samodzielnymi badaczami. Asysten-
tura w jego Katedrze Astrofizyki to bylo ogromne wyréznienie i zobowigzanie.

Ambicja prof. Piotrowskiego bylo rozwinigecie w Warszawie nowej tematyki,
jaka stanowito odkryte w 1951 r. zjawisko polaryzacji $wiatta gwiazd. Mimo po-
waznych trudnosci technicznych, program ten zaowocowat serig publikacji za-
wierajacych wyniki pomiaréw polaryzacji, prowadzonych przez wychowankéw
Profesora zbudowanym w Warszawie polarymetrem, a jego pierwszy uczen,
Krzysztof Serkowski, mial wkrétce stac si¢ jednym ze swiatowych lideréw w tej
dziedzinie.

Ale to nie polaryzacja stala si¢ wiodaca tematyka w osrodku warszawskim.
Wystarczyt wyklad monograficzny Profesora, poswiecony gwiazdom zaémie-
niowym, by wiekszos¢ z nas podjela te wlasnie tematyke. To w tej dziedzinie
bowiem prof. Piotrowski byt autorytetem oraz Zrédlem pomystéow i inspiracij.
Jednym z pierwszych tematéw byly problemy dotyczace wymiany masy miedzy
skladnikami ukltadéw podwdjnych, dynamiki przeptywéw oraz bedacych ich
konsekwencja zmian okreséw orbitalnych, a takze problemy zwigzane z powsta-
waniem dyskéw akrecyjnych (zwanych wtedy pierscieniami gazowymi). Ich roz-
wigzywanie przyniosto szereg wynikéw, ktérych autorami lub wspétautorami,
obok samego Profesora, byli jego liczni wspétpracownicy.

Madrzejsi o wiedze wyniesiong z wykltadéw Profesora z zakresu teorii bu-
dowy wewnetrznej gwiazd zajeliSmy sie takze problemami ewolugji gwiazd. To
w tej wlasnie dziedzinie swoje pierwsze wielkie sukcesy zaczal odnosi¢ najwy-
bitniejszy uczeri Profesora Bohdan Paczyniski (1940-2007). W drugiej polowie lat
60. opracowat on teorie ewolucji gwiazd w ukiadach podwdéjnych. W szczegdl-
nosci pokazal — jako jeden z pierwszych — ze istotng role w ewolucji ukladéw
o najkrétszych okresach musi odgrywac promieniowanie grawitacyjne. Do czasu
odkrycia przez Hulse’a i Taylora pierwszego podwdjnego pulsara wyniki Pa-
czynskiego stanowity jedyny (choé posredni) dowdd na istnienie tego promie-
niowania. Wkrétce potem Paczyniski rozwinat teorie ewolucji gwiazd, stajac sie
Swiatowym autorytetem w tej dziedzinie.

Obok inspirowania i udzialu w pracach swoich uczniéw, prof. Piotrowski
rozwijal tez wlasne badania. W roku 1958 opublikowat prace' poswiecona tzw.

10 Acta Astronomica, 8, 51, 1958.
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twierdzeniom granicznym, stanowiacym podstawe oszacowania parametrow fi-
zycznych we wnetrzach gwiazd. W stynnej monografii Chandrasekhara z 1939 r.
problemom tym poswiecony byl osobny rozdzial i wydawac by sie moglo, ze
zawarte tam oszacowania stanowia ostatnie stowo w tej dziedzinie. Tymczasem
Piotrowski podat znacznie ostrzejsze oszacowania temperatury centralnej oraz
udziatu ci$nienia promieniowania. Wyniki te nie stanowilty wprawdzie rewolucji
w odniesieniu do naszej wiedzy o wnetrzach gwiazd, ale imponowaly swa ele-
gancja.

W Warszawie kontynuowat tez Piotrowski swe badania dotyczace proble-
mow przenoszenia promieniowania, czego plonem byly dwie kolejne prace
z tego zakresu". Niektore z zawartych w nich wynikéw znalazly zastosowanie
nie tylko w astrofizyce, ale rowniez w geofizyce. Najwazniejszym z nich bylo
podanie (w pracy z 1956 r.) Scistej asymptotycznej formuty na strumien promie-
niowania po przej$ciu przez warstwe optycznie gruba.

Prof. Stefan Piotrowski przywiazywat wielka wage do dydaktyki i do popula-
ryzacji. Byt redaktorem popularnego miesiecznika Urania (1950-1954) oraz zato-
zycielem i dtugoletnim redaktorem kwartalnika Postepy Astronomii (1953-1977).
Zamieszczane w Postepach artykuly przegladowe, pisane nie tylko przez astro-
nomow, ale takze przez fizykow (byli wéréd nich Adam Strzatkowski i Andrzej
Wroblewski, a takze cérka Profesora, Helena Piotrowska, podéwczas studentka
fizyki), stanowily wazne uzupelnienie i rozszerzenie kursowych wyktadéw z za-
kresu astronomii. Stalo si¢ zwyczajem prof. Piotrowskiego, ze gdy kto$ przed-
stawial na seminarium dobrze przygotowany referat przegladowy, zwracat sie
on do prelegenta z propozycja: ,Pan/Pani musi to napisa¢ do »Postepow«”. Ale
bywalo tez inaczej. Gdy referat byt kiepsko przygotowany lub wygtaszany, Pro-
fesor pytal: ,,Czy Pan/Pani to dobrze rozumie?” Tak drastycznie sformutowa-
ne pytanie wigzalo sie z zasada, ktéra prof. Piotrowski wpajal swoim uczniom:
,Dobry wykladowca musi by¢ ztym kupcem — takim, ktéry drogo kupuje, a tanio
sprzedaje”. Oznaczato to, ze przygotowujac wyklad lub odczyt nalezy solidnie
si¢ nad nim napracowad, by najpierw samemu zrozumieé dogtebnie problemy,
o ktérych bedzie mowa, a nastepnie przedstawic je stuchaczom w formie jak
najbardziej przystepnej. Prof. Piotrowski byt tez redaktorem zbiorowego dziela
Astronomia popularna — ksiazki, ktéra doczekata sie kilku wydan.

Prof. Piotrowski pelnil wiele waznych funkgji kierowniczych i organizacyj-
nych. W latach 1954-1959 byt dziekanem Wydzialu Matematyki, Fizyki i Chemii
Uniwersytetu Warszawskiego, a w latach 1958-1971 — zastepca sekretarza Wy-
dziatu III PAN. Pelnienie tych funkgji utatwialo mu zdobywanie nowych etatéw
oraz wspieranie wyjazdéw zagranicznych. Byl tez wspdlzatozycielem, a potem
diugoletnim kierownikiem (1965-1973) Zakladu Astronomii PAN, pomys$lanego
pierwotnie jako zalazek Centralnego Obserwatorium Astronomicznego. W ra-

W1Acta Astronomica, 6, 61, 1956, oraz 11, 71, 1961.
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Ryc. 5. Uroczystos¢ wmurowania kamienia wegielnego pod gmach Centrum Astrono-
micznego im. Mikolaja Kopernika (18 wrzesnia 1973). Akt erekcyjny czyta prof. Stefan
Piotrowski, po lewej ambasador Richard T. Davies

mach realizacji tych zamierzen, pod koniec lat 60. zostat juz nawet zaméwiony
w firmie Carl Zeiss (Jena) teleskop o $rednicy 2 m, a w Zakladzie Astronomii
zostaly opracowane — pod kierunkiem Profesora — plany budowy i organizacji
przysztego obserwatorium. Po zerwaniu przez wiadze PAN kontraktu z firma
Zeiss plany te spality na panewce...

Wtedy to w srodowisku miodych astronoméw warszawskich — wychowan-
kéw profesorow Wilodzimierza Zonna i Stefana Piotrowskiego — powstala idea
rozwiniecia Zakladu Astronomii w duzy instytut, stanowiacy réwnoczesnie
osrodek wspdtpracy ogdlnokrajowej i miedzynarodowej; wspoétpraca miedzy-
narodowa miata przy tym polegac nie tylko na wyjazdach (zapewniajacych
m.in. dostep do danych obserwacyjnych), ale takze na przyjazdach do Polski
— dla realizacji wspdlnych badan — astronomoéw z zagranicy. Dzigki szczesliwe-
mu zbiegowi wielu sprzyjajacych okolicznosci idea ta zostala pare lat pézniej
urzeczywistniona w postaci Centrum Astronomicznego im. Mikotaja Kopernika
PAN w Warszawie (z filia w Toruniu). Prof. Piotrowski miat sw6j wazny udziat
w realizacji tego przedsiewziecia, stuzac nam swymi radami i wspierajac nasze
dzialania wobec wladz PAN (ryc. 5).

Prof. Piotrowski byl tez inicjatorem rozwijania w Polsce badari kosmicznych,
wspottworeg i pierwszym przewodniczacym Komitetu ds. Badan i Pokojowego
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Wykorzystania Przestrzeni Kosmicznej PAN oraz wspéttwoérca Centrum Badan
Kosmicznych.

Sukcesy naukowe, dydaktyczne i organizacyjne prof. Piotrowskiego przy-
sporzyly mu wielu dowodéw uznania. W roku 1962 zostat wybrany czlonkiem
korespondentem, a siedem lat p6zZniej — czlonkiem rzeczywistym PAN. W latach
1956-1959 byt prezesem Polskiego Towarzystwa Astronomicznego. Otrzymat tez
liczne ordery, nagrody i wyréznienia, wérdd nich Order Sztandaru Pracy II kl.
i Krzyz Komandorski Orderu Odrodzenia Polski.

Prof. Stefan Piotrowski zmart w Warszawie 17 stycznia 1985 r. Zostat pocho-
wany w grobie rodzinnym na cmentarzu Rakowickim w Krakowie.

Wsréd zasad i prawd oczywistych, ktére wyznawat i wpajat swoim uczniom
prof. Stefan Piotrowski, byla i ta, Ze w nauce nie ma taryfy ulgowej, ze jedy-
na miarg wynikéw naukowych jest ich odniesienie do standardéw swiatowych.
Zgodnie z ta zasadg trwalym wkladem do astronomii stalo si¢ wiele z jego wia-
snych wynikéw, a potem — wynikéw jego uczniéw. I to wlasnie jest obiektywna
miara wartosci i trwatosci szkoly, jaka stworzyt prof. Stefan Piotrowski. Pozosta-
wil po sobie dzielo nieprzemijajace, o ktérym mialby prawo powiedziec: Exegi
monumentum aere perennius. ..

Summary

Professor Stefan Piotrowski (1910-1985).
On the centenary of his birth

Stefan Piotrowski (1910-1985) graduated in Mathematics (1932) and in Astronomy
(1933) from the Jagiellonian University. Immediately afterwards he started working at the
Astronomical Observatory in Cracow, specializing in observations of eclipsing binaries.
In 1937 he made an important contribution to this field by introducing a substantial modi-
fication to the Russell-Fetlaar method of determining the elements of eclipsing binaries.
During the Second World War, while working in complete isolation, he developed — inde-
pendently of Chandrasekhar — the theory of radiative transfer in planetary atmospheres
(his first paper on this subject was published in 1947). He continued his work on eclips-
ing binaries and radiative transfer during his stay at the Harvard College Observatory in
1947/1948. After returning to Cracow, he became the pioneer of photoelectric photometry
in Poland. He was also the pioneer in the studies of collisions of asteroids (his 1953 paper
on this subject is now considered a classic in this field).

In 1952 Dr. Stefan Piotrowski moved to Warsaw where he became Professor of As-
trophysics at the Warsaw University Observatory. Together with Professor Wiodzimierz
Zonn they have educated several generations of young Warsaw astronomers. Piotrowski
and Zonn inspired and directed their research in modern fields of astronomy such as close
binary systems, variable stars, stellar evolution, physics of interstellar matter, etc. They
created the Warsaw School of Astrophysics. Professor Piotrowski was also the co-founder
of two institutes of the Polish Academy of Sciences: Institute of Astronomy (now: The
Nicolaus Copernicus Astronomical Center) and The Space Research Center.



